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W E SRODĘ DNIA 7. LIPCA 1802. 
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Z Brynu d. 29. Czerwca. 

Nieiaki Turna Aga, zbiegły dawniey z 
Belgradu, roztasował Пе podług doniefień pod 
d. 17 t.m. przy Paflarowicach, i chce z zebra- 
neni 1400 ludzmi uderzyć na Belgrad; miał 
1ї2 tamteyszym Janczarom oświadczyć: że 
nie jeft ftronikiem Pasman Oglu, ani też ich 
przyłacielem, ponieważ ich za zamordowanie 
baszy ‚ і za poźnieysze zagrzbienie innym lu- 
dziom domow , gruntow , maiątkow i rzeczy, 
iako mordercow 1 rabufiow uważa. Zreśtą lu- 
bo iet podległym Suttana, działa iednak dla 
Перје і dla odzyskania praw swoich. Na to nie 
obólętne oświadczenie , wysłano z Belgradu 
300 ludzi zbroynych , którzy powrociwszy d. 
16 t, m, chwalili Пе: że pobili nieprzyjaciela i 
tak ФЕ rozpruszyli, że więcey nie ma przy 
czyny obawiac go Пе. Z tem wszyftkim podo- 
bnieysza do prawdy, że owe 300 ludzi wysła- 
RE rozpoznanie, natrafili na podiazd od 
50 A 40 ludzi , którzy widząc IOrazy więk- 
rk siłę , Naturalnie fię cofnęli. Tym czasem 
Ого 28 Tozboynikow serwiyskich z swemi 
dowodzcami wyszli z lasow i złączyli 2 Tur- 
na Ард; ludzie сі są powiększey części wygnań- 
су zBelgradu pozbawieni swoich maiątkow , 


którzy chroniąc fię po lasach, teraz karmią 
йе nadzieją odzyskania swey własności; nie 
zbywa im nawet ani na odwadze , ani na o- 
checie. Nakoniec d. 17 t. m. przybył inny 
basza do Paflarowic, leca bez woyska, które 
za nim dopiero та nadeyśc. Mowięą także о 
rozdwoieniu Belpradzanow , i znaczną spodzie- 
waią йе tam miec partyą, co ieżeli tak іеї, 
może ta twierdza doftać fię winne ręce; lecz 
ani Turna z 1400 zbiegow , ani 500 rabuliow 
syryyskich, ni też bezimienny i bez woyska 
basza nie potrafią iey zdobyc. Z reśtą miesz- 
kańcom Belgradu nic ztego nie przyydzie czy 
ten, czy ow rokoszanin będzie іп rozkazy- 
wał. Kupcy belgradzcy od d. 15 do 16 wy- 
prowadzali dzień i noc znacznieysze swoie rze ' 
czy aż nakoniec d. 17 po południu uspokoiło 
йе cokolwiek w mieście, gdyż dowiedziano 
йе, że Turna cofnąt йе z Paflarowic do swo- 
ich zakątkow. W 'oyna belgradzka iet zupeł- 
nie podobna do Illiady, i któ wie czy Пе ie- 
szcze nie znaydzie iaki Homer, który ią w 
nowo greckim ięzyku opieie, ieżeli tylko 
można wnim będzie wyrazić: Fuimus Troes. 

Pasman Oglu dzielnie popiera swoie po: 
wodzenia.  Oftatnie lity pod d. 11 tm: # 


)( 


Siedmiogrodu, podaią iego siłę, 2 którą do 
Wołoszczyzny wkroczył, do 20 przeszło ty- 
бесу, gdzie zniosłszy 3000 Arnautow bro- 
niących tego kraiu przy Piatra i zabrawszy im 
g armaty, ftał Пе iego panem. Też lity 
dodaią, że Pasman Oglu w drukowaney odezwie 
wzywa wszyftkich Boiarow do powrotu , gro- 
żąc im w przeciwnym razie ogniem i rabun- 
kiem. 
Z Frankfurtu d. 15. Czerwca. 

Tuteyszy bankier Maurycy Bethmann, 
który od Imperatora Jmć Roflyyskiego kon- 
sulem w tuteyszym mieście mianowany Zo- 
ftał, oddał wczoray radzie lift swoy zaufalny. 

Nakoniec schwytano słgygnego dowodzcę 
rabufiow , Schinderhbannes , o którym od daw- 
nego czasu tak wiele pisano i mowiono ; znay- 
duie fię w tuteyszym więzieniu. Dla uniknie- 
nia powszechnego śledzenia, dał Пе tuteysze- 
mu C. K. werbunkowi zawerbować , gdzie go 
ieden z dawnych iego kollegow wydał, i za- 
raz do tuteyszego więzienia oddany zoftał. 
Wczoray badano go 'przez 8 godzin, i wy- 
znał zaraz, że ieft tak nazwanym Schinder- 
hannes. Właściwe iego nazwisko ieft Jan 
Pickler. Siedzi w po lziennym więzieniu na rę- 
ce i nogi okuty i dwoch grenadyerow ftoi 
przy nim. Јей gotowy na śmierc, prosi tyl- 
ko oiedyną łaskę, ażeby go nalewy brzeg 
Renu nie oddawać. Od dwoch lat powiada, 
Że nic złego nie zbroił; dawniey zaś okradał 
tylko żydow lub Francnzow. Teraz żywił Пе 
z kramarftwa. Ma 26 lat, dosyc iet przyie- 
mney twarzy i poftawy. Odtrzech dni ufta- 
wicznie gromadzą fię ludzie około ratusza, 
każdyby go rad widział. Wszyscy dawni 
iego kolledzy znayduią Пе w służbie woysko- 
wey &c. Ponieważ naywięcey zbrodni na le- 
wym brzegu popełnił, będzie zatem do Mogun- 
cyi oddany ; iuż tu kommiszarz przybył po- 
niego z Żandarmami. Przedaią ро 2 ryń. gru- 
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Ба Kiążkę opisuiącą iego życie i czyny. Przy 
złapaniu go znaleziono przy nim wiele pienię- 
dzy; miał przy sobie kobietę i dwoch ludzi, 
którzy także w więzieniu fiedzą. 

Z Paryża d. 16. Czerwca. 

Już ogłoszono obrachunek głosow za do- 
żywotnim konsulatem Bonapartego w Paryżu i 
poblizkich okolicach. Prefekt departamentu Se- 
kwany Frochot napisał do miniftra intereflow 
wewnętrznych lift naftepuiący: 

Ob. Miniftrze ! ” Мах bydź Bonaparte do- 
żywotnim konsulem ? To pytani: od rządu pod 
wyrok zwierzchnictwa ludu poddane , їп? dæ 
Who było rozftrzy„nicnem w sercach Francuzow. 
To zapytanie nie mogło bydź zapytaniem @а 
obywatelow departamentu Sekwany, którzy są 
bliższymi i szczęśliwszeimi Świadkami niezmien- 
nych uliłowań pierwszego konsula o chwałę i 
dobro Rzepltey , o szczęście i, pokoy Europy. 
Mam honor przesłać Сі protokuł, zawierający 


głosy obywatelow departamentu Sekwany; 


liczba ich 34,155 wynofi. Nie nadesłano mi 
protokułow, które w prefelturze policyi „ kan- 
сепагуї trybunału appeliżcyytiego i twoley 
minifteryi otwarte były. Wypadek więc, 
który Ci przesyłam, nie może bydż doftatecz- 
ny, lecz i ten nawet okazuie, że od czasu re- 
wolucyi nigdy rownego zapału obywatele nie 
okazali iak przy tem wiełkiem zdarzeniu. Te- 
raz Obywatelu Мі ге idą wolno za natchnie- 
niem serca, Uczuciami szącunku i wdzięczno- 
ści, któremi są ożywienieni ku pierwszemu 
konsulowi. Nie odpowiadali oni na żadne za- 
pytanie , okazali tylko swoie gorące życzenia , 
które w nich cały od dawna śe, „ 

W departamencie Zyrondy 80,000 osob 
za dożywotnim konsulatem Bonapartego gło- 
sowało. 

Gdy w tych dniach w Rambouillet była 
sprzedaż owiec zapłącono za iednego barana 


) 
630 frankow ( 1050 zł. pol.) Srednia s, ba- 
rana była 412 fran: 

Hieronim Bonaparte zabawi niejaki czas 
w Nantes, a potem na nowey fregacie Epervier, 
która wkrótce z warsztatu zeydzie, do Mar- 
tyniki odpłynie, 

Ambasador Cesarski hrabia Cobenzl miał 
iuż w imieniu Cesarza oświadczyć , że ofiaro- 
wanie Bona parteniu dożywotniego konsulatu , 
tak dalece zgadza Йе z życzeniem. J. С. K. M. 
iż Cesarz Jiné mocno przeświadczony ieft że 
to mieć będzie wielki wpływ na trwałość po- 
wszechuego роКо w Europie. 

Pedano pierwszemu konsulowi proiekt do 
niewielkiego pomniku , który tuteysi kunftmi- 
ftrze chcą przez subskrypcyąj wyftawic па 
cześć Mikołaia Puffyna zwanego filozofem ma- 
larzy. Pierwszy konsul przyiął to znay- 
większem uczuciem, tak iak przyymuie wszy- 
{Ко ściągaiące Пе do uświetnienia Francyi. Żą- 
dał ażeby go umieszczono na liście subskryben- 
tow, i zaraz nazaiutrz 1000 frankow na to 
_ przesłał. Pani Bonaparte i osoby otacza- 
iące pierwszego konsula podobnież do tey 
składki przyłożyły Пе. 

Dnia 18. Czerwca. 

Sprawuiący w Londynie interesa bawar- 
skie P. Pfeffel przybył tu wczoray i przez ca- 
ły miesiąc zabiwi. Jego podroż nie ma poli- 
tycznego zamiaru, przyiechał tylko do Fran- 
cyi dla odebrania oftatnego błogosławienftwa 
od 76 letniego oyca , którego od wielu lat nie- 
widział, 

p Sprawa wynadzrodzeń w Niemczech iuż 
iet urządzona, czekaią tylko па ratyfikacyą 
у mocarftw , z któremi szczególniey w tey 
mierze traktowano, Wysłany do Memlu ob. 
Dumoutier та rzywieść ściągaiące fie do tego 


depesze od J. [з Mici Wszech Roflyy i 
Krila Јас, Pruskiego, 
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Bywszy ambasador turecki, który ро- 
koy z Francyą zawierał, poty doKonftantyno- 
polamiepowroci, poki niezyszcze tam dla fie- - 
bie bezpieczęńftwa ażeby mogł bezkarnie po- 
wrocic. Odieżdzaiący do Londynu nasz am- 
ballador jenerał Audreosy z nader świetnym 
orszakiem, ieft fioftrzeńcem pierwszego kon- 
sula. 

Cena zboża znacznie Пе zmnieyszyła. 

Na założenie twierdz na lewym brzegu 
Renu wyznaczono tego roku 4 mill. która to 
summa na przyszły rok podwoiona będzie. 

ә W departamencie des Landes wilcy wiel- 
kie szkody robią. W iedney okolicy w prze- 
ciągu 4 miefięcy 515 iagniąt wy mordowali. 

Ob. Alexandre uczynił w Tours w przy- 
tomności prefekta szczęśliwe doświadczenie z 
w ynalezionym od fiebie teiegrałem , za pomo- 
cą którego rząd z swoiego gabinetu, i тіоі- 
firuwie zswych pracowalni mogą o 5 mil. z 
sobą fię znosić. Skład tego telegrafu ieft u 
wynalezcy taiemnicą. 

Z Londynu i innych portow angielskich 
wiele zboża do Francyi przybywa. 

Pleyel wydaie teraz muzyczną bibliote- 
kę, która zawierać będzie dzieła nayprze- 
dnieyszych muzykow. 

W Medyolanie na pamiątkę zmarłego 
radzcy Папи Serbelloniego odprawiono uro- 
сгуйе exekwiie , na których йе wiceprezy- 
dent Melzi i wszyftkie władze znaydowały. 
Huk armat mięszał Пе z głosem kapłanow , a 
w kościele kapucynow wyftawiono katafalk 
ozdobiony ftosowneini napisami. 

Z Nantes d. 14, Czerwca, 
Gazeta tuteysza zawiara co naftępuie: - 
Lift jenerała Leclerka dn jenerała Tous- 
sainta z głowney kwatery w Kapie d 
тт Floreal (1 Maiq;) 


)( 
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Jenerał kommenderuiący do jenerała Tous- więc wszyftkim obywatelom i woyskowym; 


saint. Ob. Jenerale! Z ukontentowaniem patrzę 
na to, że fię Rzpltey poddaiesz. Ci którzy 
Cię uwieśdź pragnęli są nader godni kary. 
Teraz trzeba fię zatrudnić wyśledzeniem au- 
tora tylu nieszczęść , teraz trzeba nam my- 
Śleć o przywroceniu osady do dawney świe- 
tności. Nie masz potrzeby Йе troskać o jene- 
rałow i żołnierzy pod kommendą twoią będą- 
cych, rownie iak o mieszkańcow wyspy St. 
Domingo; nie myślę ia nikogo prześladować 
za dawne sprawy, rzucam zasłonę nato, co 
Пе Па przed moiem do St. Domingo przywy- 
Idę w tem za przykładem, który mi 
dał pierwszy konsul w dniu 18 Brumaire. Dla 
wszyftkich tu będących nowy Пе dziś zawod 
otwiera, niebędę znał na przyszłość tylko 
dobrych lub złych obywateli. 


ciem. 


Twoi jenera- 
łowie і woyska rownie iak reśta moiey 
armii będą traktowani. Со Пе ciebie do- 
tyczy, życzysz sobie spokoyności, pozwa- 
lam nanią. Na czyich barkach wspierał fię 
przez lat tyle rząd wyspy St. Domingo , ten 
koniecznie spoczynku potrzebować musi. Zo- 
ftawiam Ci wolność udania fię do tych plan- 
tacyy, które ci Пе podobać będą. Spuszczam 
Пе na twoie przywiązanie до (еу osady i spo- 
dziewam Пе, że w czafie swoiego spoczynku 
prześlesz mi śródki i plany , których mi użyć 
należy dla przywrocenia świetności osadzie. 
Skoro tylko będę uwiadomiony o ftanie woysk 
pod jenerałem Deffalines będących ,. wskażę 
im mieysca kóre zająć maią. Przyłączam 
nakoniec wyrok odwołuiący uftawę ту Lutego 
która Пе twey osoby tyczyła. “ 
Wyrok d. 1. Maia. 
Jenerał kommenderuiący nakazuie: Ufta- 
mowienie d. 17 Lutego ogłaszaiące jenerała 
Touflainte za zbiega odwołuje Пе. Zaleca Пе 


aby ten artykuł za niebyły uważali. “© 

Z Wilna d. 11. Czerwca. 
Imperator Jmc odwiedzaiąc wizle guberniy 
pańftwa swojego , raczył nas uszczęśliwić 
Dnia ieszcze 
5 niezliczone obywarelow tłumy na Pohulankę 
wyszły na spotkanie iego. Monarcha przyie- 


przybyciem dawno pożądinem. 


chał nazaiutrz o godzine Io z wieczora. Nay- 
pierwfi zbliżającego йе Pana przywitali żydzi, 
trzymaiąc na drodze wznieflony baldakim szero- 
ki zaxamitu karmazynowego , z franzlą i kuta- 
sami złotemi, pod którym przechodził pojazd; 
kilkadziefiąt dzieci w białe szaty materyalne 
przybranych wiersz třzymali na tę uroczyltość 
pisany. Zatem wileński magifirat z cechami 
witał Imperatora Jmci krótką mową, i przeło- 
żył naypokornieyszą proźbę, ażeby obywate- 
telom tylekroć obdarzonym z szczodrobliwega 
szafunku łask monarszych, 
do 
wdzięczności okazywaniu, iak w Rydze Pan 
Nayiaśnieyszy ; tymczasem konie iuż były wy- 
przężone , a Monarcha miłości wiernego poddan- 
ftwa łaskawie uftąpie raczył. 


pozwolono ciągnąć 


miafta Кагеге. zee Пе takiemu 


Tłum i nacisk lu- 
du był nadzwyczayny, iak nigdy Wilno nie 
pamięta , każdy gdy ciągnąc nie mogł, dotknąć 
się przynaymniey pragnął poiazdu.  Powftały 
radośne okrzyki, pomnożone od niezliczonych 
obywatelow, na ulicach, z okien i dachow przy- 
patruiących fię wiazdowi. Przed kościołem 
franciszkańskim czekało uszykowane ducho- 
wieńftwo i kapituła maige na czele biskupa suf- 
fragana Pilchowskiego; przed kościołem $. Jana 
akademiia ze wszyftkiemi szkołami. Wszyft- 
kie domy całego miafta , przeleżdzaiąc większe 
onego ulice znalazł Imperator Јтс oświecone. 
Nazaiutrz rano Monarcha wyiechał na Po- 
hulankę i oglądał obroty czyniące artyleryą pie- 


szą i konną , iakoteż regimest Pakowskt musz- 
kistyerow. Z tamtąd udał Пе do szpitalow: je- 
neralnego u 5. Jakoba, Dzieciątka Jezus, i Pa- 
nien miłofiernych; każdego z przełożonych pil- 
ność pochwalił. _ Odwiedzaiąc klasztor Panien 
Wizytek zatrudniających fię edukacyą blisko 
60 ślacheckich panienek , był witany mową w 
ięzyku francuzkin, w klae wyższey przez 
JP. Zofią Mikuckę stoln: zmudz:, w niższey 
przez JP. Zuzannę Osztorpownę · pułkown: i 
naywyżcze ukontentowanie raczył oświadczyc. 
W sa'i akadenii przyiął Imperatora Jmci aftro- 
nom i kawaler orderow Poczobut zaftępuiący 
nieprzytomnego rektora, etat teyże akademii i 
pytania do examinow podał, na obserwatorium 


wprowadził , jnfirumenta , kurs obserwacyi po- 
kazał, do zapisania imienia swwviego na dzienni- 
ku zaprolił ; przebiegłszy ieszcze Monarcha ga- 
binet fizyczny, po oświadczeniu naywyższych 
względow , pospieszył do korpusu kadetow i 
katedralnego kościoła. Spotkał Monarchę u 
drzwi świątyni z kapitułą biskup Pilchowski , 
i przed tronem na ten akt wyfławionym złożył 
podziękowanie za protekcyą.  Przypatrował 
йе Monarcha ftrukturze kościoła, wewnątrz i 
zewnątrz, oglądał kaplice S. Kazimierza, da- 
ley Ceknz , i do pałacu swoiego powrócił iuż 
ро południu. 

Tu prezentowali fię znacznieyli obywate- 
le, Utzędnicy gubernii; magiftrat wileński miał 
Honag Powtorzyć naypokornieysze dziękczy- 
шг za łaskę miaftu okazaną. Naftąpił obiad; 
niektórzy z obywatelow do ftołu monarszego 
byli zaproszeni. O godzinie 7 był Imperator Jnd 
ы: teatrze nad zwyczay oświeconym i ozdo- 
bionym z oklaskiem przyięty; grano operę 
polską naprzod , nakoniec artyści francuzcy 


kommedyą do 


Uroczyfteści  przyftosowaną 


szczęśliwie. Ро то godzinie przybył monarcha wi 
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na bal kosztem obywatelskim sporządzony? 
mieysce w sali ratuszowey na ten dzień guftow= 
W chodzącego Pana ро 
wschodach prowadziły niedorosłe corki wileń- 
skich obywatelow, sypiąc kwiecie pod nogi. 
Też same podały Monarsze wiersz na wftędze 
błękitney drukowany, który wyrażał radość 
powszechną narodu oglądaiącego oblicze dobre- 
go Pana. Bawił йе Imperator Jmc tańcem przed 


nie przyozdobioney. 


i po kolacyi do godziny 2 z połnocy. Tym 
czasem 'w mieście całem wesołość, powszech- 
Dla pospolftwa na 
wielkim rynku, obyczajem zagranicznym woł 


na domow  Illuminacya. 


z ptaftwem pieczony, trunkow beczek kilka= 
dziefiąt, muzyka przygrywała. Tu przypom- 
nieć należy, że w dzień wiazdu wieyska mu- 
zyka po wszyltkich ulicach słyszeć Пе dała, я 
pospolftwo tańcem wesołym radość okazy- 


walo. 
Uluminacya ratusza nayokazalszą była; 


bramy akademii równie guftowną iak w dzień 
koronacyyney pamiątki, МУ Хер do szkoły 
żydowskiey był oświecony rzęfifto lamp ty- 
fiącami ; jaśniały pośród ogniow cyfry Impera- 
Jmci z napisami ftosownemi; w samey Szkole 
herby i wielorakie figury allegoryczne , w któ- 
rych ten narod oświadczał wierność, i życzli- 
wość szczęśliwie panuiącemu. 4 liczby wielu 
domow prywatnych lepiey illuminowane były: 
graffa Pocieia, poczta, burimiftrza Bietscha , 
woyta Przemienieckiego , Miillerowey, Schwar- 
Podczas bytności Monarchy пз balu 
rozdawano паћерцізсе wiersze X. Jozefa 


tza &с. 


Konftantyna Bogustąwskiego: 
т. Na Portret Nayiaśnieyszego i nayta- 
skawskiego Imperatora Wszech Raffvy 
Alexandra I. W sali Ratusza Miafia 
Gubernskiega Wilna. 
On Rrząd Państwa upięknił , umocnił, ustalił 
gcey On miast podźwignął , niż Bohatyr zwalił 


M 


Lustr i szczęśliwość kraiow iedynie go wiążą, 
Tam Jego wszystkie myśli, rady, czyny dążą. 
Te ludy szczęściu dane ! te wzniesione Grody ! 
Za które go czcic bedą wieki i narody. 
Czuiemy , w Prawodawctwie iak chce ostrość słodzić, 
Nie karać , pragnie tylko do winy przeszkodzić. 
Przedziwne tey Mądrości owace widziemy , 

Gdzie bydż miały pustynie, kwitną Akademy. 
Niebo! umieszczay zawsze Rząd w ręce łagodney, 
Sprzylay osobie Pana losow swoicb godney : 
Trudniąc sie dobrem wszystkich, godzien iest imienia: 
Dobrego opieknna ludzkiego Plemienia! 


2. Tegoż, Na Ołtarz pod Portretem Nay- 
iaśnieyszego і Nayłaskawszego Impera- 
tora Wszech Roffyy, Alexandra I. w sali 


Ratusza Miasta Guberńskiego Wilna. 


Szanuiem Piotra! który surowy i dzielny, 
Potęgi Państwa kamień założył węgielny, 


Lecz na tym Alexander Rządzący łaskawie 
Nieśmiertelney Swiątynią zaczął stawic sławie. 
Fod Jego Rządem szczytu Rofsyanin dopnie, 
Gdzie prowadzą naywyższe pomyślności stopnie. 
Za Jego powodzenie kurzą się Ołtarze, 

Drogę Mu zabiegaią Króle i Cesarze. 

Wyznaie cała ziemia, że w Monarchow rzędzie 
Маа Alexandra nie masz, i nigdy nie bedzie. 

3. Tegoż. Na odiazd Nayiaśnieyszego 3 
Nayłaskawszego Imperatora Wszech 
Roflyy Alexandra І. z Miajla Gubern- 
skiego Wilna. 


In amore dolor. 


Jako kiedy przez zwyczay codzienny i wieczny, 
Woż pochylsze godziny rozprzega słoneczny , 
Сайа śmierci obrazem natura się smuci, 

Aż zaowu Оусїес światła swe promienie rzuci: 
Równie Twym oddaleniem Wilno iest stroskane, 
Jedynie smutkom, nudom, tęsknocie oddane; 
Snuią się po tem mieście mary tylko próżne , 
Serca i mysli nasze są z Tobą ройгоѓпе, 

Z pomiędzy serc przychylnych uniosło Cię Panie, 
O dobro ludu twego przezorne staravie, 

Wiec w którekolwiek kraiu krok obrocisz strony, 
Szczerze będziesz od wszystkich i uprzey'mie ezczony; 
Takowey przychylności warte są zaiste, 


Dobroć, Mądrość, wspaniałość , i.zamysły czyste. 
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W niedzielę rano po nabożeńnltwie Impe- _ 
rator Jmc był na śniadaniu u gubernatora cy- _ 


wilnego. Nie przefłaiąc na tem, że gdziekol- 


sam był obecny, gdzie przeieżdzał , z kim roz- 
mawiał , okazywał wdzięczność i ukontento- 
wanie z przyięcia w Wilnie swoiego, raczył 
jeszcze zalecić temuż gubernatorowi , ażeby 
iego imieniem łaskę naywyższą wszyftkim o- 
świadczył.  Naoftatek o godzinie 11 ruszył 
Monarcha w podroż do Grodna. Obywatele i 
cechy uszykowane daleko za miaftem prze- 
prowadzały.  Dotknęliśny ledwie niektóre 
szczeguły zdarzenia dla nas szczęśliwego ; СО 
każdy czuł oglądaiąc dobrego Pana, iet nad 
wszelką moc wyrazow nalepiey dobranych. 
Od Menu d. 19. Czerwca. 

Długi Xftwa Wiirzburskiego wynoszą 
3,954730 Zł. губ. i 44 kraycarow. 

Poseł badeński w Paryżu baron Reizen- 
ftein przybył do Etlingen i miał u margrabi 
audycncyą. Dwor ten iet kontent z układu 
wynagrodzeń. Xżna kurłandzka przeieżdzała 
z Xciem Pignatelli przez Kaflel. 

Podług liftow z Szwabii urzędnicy w 
hrabftwie Burgau należącem do domu au- 
ftryackiego otrzy mali rozkaz zamknięcia swo- 
ich rachunkow i odesłania ich na mieysce , 
gdzie potrzeba. 

W wielu kantonach szwaycarskich grady 
wielkie szkody poczyniły. 


Publiczne pisna mowią 0 przywroceniu 
inkwizycyi w Tosknnii. 


W Kolonii porobiono urządzenia co do 
handlu i ceł na Renie. Меи żołnierzy i 1m- 
dzynierow użyto də dokończenia kanałow , a 
nadewszvftko kanału eugeniańskiego, przez 
który Mnza 2 Rena nod Venlo aż do Rheins- 
bergu połączona zoftanie. 

Z Топ тн d. 13. Czerwca. 


Lifty prywatne z Jamaihi pod d. 14 Maia 


zapewniaią, że Touflaint i iego kolledzy przy 
poddaniu йе, żądali aby niewola Murzynow 
па St. Domingo uftała ‚ па со przyzwolono. 
Sądzą więc, że zamysłem jelt Francuzow za- 
ludnic St. Domingo wolnymi obywatelami. 

Po poddaniu йе Touflainta powroci do 
Anglii 20 liniowych okrętów, nie licząc fregat. 


Przywrocen' е porządku na Sh Domingo, ieft 
bardzo pomyślne 


gielskich, 


m zdarzeniem dla osad an- 
b 

Podczas wieyskiey uczty, którą niedawno 
Królówa dawała -, familia krolewska iadła na 
złocie , a reśta gości na srebrze. 

Na oftątniey audyencyi u Króla znaydo- 
wał Пе także Xżę naftępca Oranii ; wprowa- 
dzali go jenerał Lauvie , i Pan Fane. Гога 
Hutchinson wywyższony па Para kroleftwa pai 
podpułkownik Му іШПатѕ pasowany па rycerza 
byli przypuszczeni do ucałowania ręki kro- 
lewskiey. 

Przygotowania do obiorow parlamento- 
wych zaczynają lię przez liczne biefiady i za 
bawy. Toż samo i po wfiach naftąpi , iednak 
pociechą ieft dla poczciwych Brytonow, że fię 
na żadne w tey mierze Podeyścia nie zanofi. 

Właściciele okrętow w Londynie podali 
proźbę o zniefienie opłaty od beczek na okrę- 
tach będących. P. Thierney przełożył swoie ra- 
chunki i uwagi przeciw rapportowi P. Adding- 
tona, 

Lord Rouffel dzifieyszy Хізғе Bedford 


` puig w ślady zmarłego brata Swego wzglę- 
ш. Prawy rolnictwa. 


w ft 


кыз e” i iedynie z niewiadomości an- 
przedaż otw za hezkarną ogłoszona 
пус > iczną żon na rynku przywiedzio- 
przez nia › zoftała teraz odnowiona 

tych żołnierzy powracaiących z 


Egiptu; mi 
8'ptu; milczą üftawy bo niemasz oskarżyciela, 
Jenerał Vial 


mianowany posłem francuz- 
dług zapewnienia tuteyszych 
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gazet, іс rodem z Anglii z hrabftwa Norfolk. 
Był on podrożnym służącym u iednego rękawi- 
cznika P. Hammond; ale gdy go pan do Fran- 
cyi wysłał, znalazł tam uczciwszy sposob ży- 
cia, zaciągnął Йе do woyska i wkrótce doszedł 
rangi jenerała. Brat iego podziś dzień dawny 
sposob życia w Londynie prowadzi. 

W tych dniach Xiężniczka Oranii wyież- 
dza ftąd do Niemiec, a 29 t. m. krolewska fa- 
milia do Weymouth. 

Wice admirał Mitchell odpłynął na frega- 
cie Cambrian о 44 armatach z Portsmut do Ha- 
lifax. Pomiędzy kommiffarzami iadącemi na 
Trynidadę znayduie fię kapitan Hood. 

W przeszłym roku wywieziono rękodzieł 
z Anglii za 41,770,351 Ё szt. 

W Kale i okolicach żywność ieft nader 
tania. Funt masła kosztuie 7, a funt cielęciuy 
3: репѕом Xe. 

Dzieuniki nasze zawieraią inftrukcye , 
które Nabob Karnatyku przesłał dwom tutey- 
szym agentom , z uskarżaniem Пе przeciwko 
despotycznemu poftępowaniu kompanii wscho- 
dnio indyyskiey. P. Sheridan ma tę sprawę 
wnieśc do Parlamentu. 

Mowią, że dotychczas wiele zboża krad- 
kowo z Anglii do Francyi wywieziono. 

2 Neapolu d. т. Czerwcza. 

Р. Leontief konsyliarz ftanu Roffyyski 
przybył do naszego miafta. Hrabia Mocenigo 
znayduie fię tutakże ; lecz wkrotce wyieżdza 
na mieysce swojego przeznaczenia do Korfu. 

Pozawczoray obehodzono р dworu i w 
mieście imieniny J. K. Mci i Xięcia паћерсу. 
Xże naftępca odbierał zwyczayne oświadcze- 
nia od miniftrow, Ślachty, duchowieńitwa, u- 
rzędnikow cywilnych i woyskowych бс. W 
wieczor był oświecony teatr, Spodziewamy 
fię, że za kilka tygodni będziemy obchodzie 
powrot naszego Monarchy do tey ftolicy , któ- 
ry iak wiadome okeło 15 p. m. opuści Palermo. 
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w. 
Kol Jmć Sardyński w dniach tych poiechał do 
Rzymu zoftawiwszy tu swoich miniftrow і 
cały dwor. 
Z Genui d. 9. Czerwca. 

Dowiaduiemy fię z pewnego źrodła, że 
pierwszy konsul na przyszłego pierwszego U- 
rzędnika naszey Rzepltey pod nazwiskiem Do- 
ży mianował obywatela Cattaneo, teraźniey 
szego naszego miniftra w Medyolanie. Oby- 
watel ten powszechnie szacowany, ieft ieden z 
tych , których Bonaparte w roku 1797 za 
członkow owczesnego tymczasowego rządu 
mianował. 

Z Berna d. 16. Czerwca. 

Kzę Biskup Konftancyeiski podał przez 
wminiftra swoiego przy naszey Rzepltey barona 
Weflenberg powinszowanią z powodu maiące- 
go naltąpic wkrotee zaprowadzenia nowey 
konftytucyi; zlecił także temuż swemu mini- 
firowi iako wikaryuszowi jeneralnemu bisku- 
piemu , zalecić wszyftkim duchownym , aby 
zasadą ich pofłępowania były iedynie сгуйа 
miłość oyczyzny, i szczere uszanowania urzę- 
dnikow cywilnych, aby fię wyrzekli wszel- 
kich widokow podłych i namiętnościami tchną- 
cych, aby dziękowali Opatrzności za mądre 
Środki iakich rząd nasz użył, dla nadania. nam 
kouftytucyi , dążącey do utrzymania religii i 
moralności %c. Wczoray wyszły woyska z 
tey ftolicy do kantonu lemańskiega przezna- 
czone. Wiemy iuż, że prawie połowa kanto- 
now przyięla nową kohftytucyą. Kanton 
Untervalden iednogłośnie ią odrzucił, wyiąw- 
szy iednego xiędza za nią głosuiącego. Z in- 
nych kantonow dotąd nie mamy pewnych wia- 
domości. 

Z Petersburga а. 8. Czerwca. 

3. Imper. M. шу; pod d. 18 Maia na- 
ftępuiący wyrok: ” Gdy życzeniem naszem ielt 
pomaażać iako uaybardziey szczęście iniesz- 
kahcow pańltwa naszego › nakazuiemy zatem , 


aby 23 artykuł wyroku łaski dla ślachty pod | f 
21 Kwietnia 1785 roku wydanego, ucządzaiący F 
ażeby: ” Maiątek ślachty, w przypadku ukara- | h 
nia, chociażby też i za naywiększe przeftę; - 
ftwo , nie był iego potomkom i dziedzicom. od- | 
bierany „, aby ten artykuł rozciągnięty до}аї | 
całkowicie , do kupcow, mieszczan i rolni- | 
kow. ,, 
Z Medyolanu d, 7. Czerwca. 

Krol Etruryi pod d. 2 t. m. wydał naftę- 
puiący wyrok: ” Krol jme chcąc m:łżonce swo- 
iey okazać dowod swioiego szacunku za iey | 
nader rzadkie przymioty, i życząc sobie upeł- 
потоспіс ią do uszczęśliwieni? poddanych , д- 
żeby mogłą we wszyftkich zd«rzeałach pra- 
wodawftwa, i ekonomii iakiego bądź rodzaia 
swoje dawac zdanie, ultanawia: ażeby Kroto- 
wa Jmc, nie tylko na zwyczaynych pofiedźo- 
niach rady ftanu. znaydowała Пе, ale райо, > Й 
wszyftkiem , cokolwiekby: nayważnieyszego 
mimo zwyczaynych zgromadzeń rady zayśdź 
mogło uwiadomiona bywała. ,, 

Podpisano Ludwik. х 

Podług tnteyszych gazet, wyspa Sardy= 
nia iet pofławiona sv .tłanie' doftateczney obro? 
ny. _ Wewnątrz tey wyspy wybuchły roz- 
ruchy, do-których uśmierzenia iuż wysłano | 
woyska. + 

W Rzymie nakazy z przyczyny kon? 
kordaty iubileusz trwac będzie dui 15. ои 

Margrabia Mos wyiechał do Neapolu w | 
charakterze ambaffadora hiszpaliskiego. | 

Rząd aufryacki pozwolił na wprowadze- | 
nie 2000 Wołow do nuszey Rzejftey z Tyrolu Ў 
i innych prowincyow. { 

Przy kohcu Maia zaszła w Meffynie bi- 
twa pomiędzy fregatą szwedzką i trypolitań= ` 
ską szebeką. Fregata szwedzka utraciwszy 
100 ludzi w zabitych i rannych zdobyła 5 fta- 
tkow trypolitańskich. 
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GAZETY KRAKOWSKIEY. 


____" DOn 
WE SRODĘ DNIA 


ROZMOWA ZMYSŁÓW. 
(Z Neuwiedzkiey Gazety.)  * 


A= рень victa long ordine gentes 

Juam varie linguis, habitu tam veftis © armis; 

Vuwreniis расет. г... 

Virg: Aeneid: С.8. 

W trók. -— Cieszę йе , Kochani Bracia! widzieć 
was tu zgromadzonych. Му iefłeśmy dy” 
tektoryatem piąciu , Ша rządzępia ciałem 
ludzkiem 5 na wzor nas zrobił: fie dawniey 
dyrektoryat w Paryżu; iednak źle rządził > 

_ to tam hogoru nie czyni. 
Słuch. — Bracie! za nadto Пе uniosłeś: rząd 
наси іећ taiemnicą. Od żadnego ieszcze 
' człowieka niesłyszałem , iakint my Sposo- 
bem wszyftkie zewnętrzne przedmioty du” 
szy podaiemy. Моҹіз wprawdzie, iż 
przez delikatne dziurkowate włokna ; które 
herwami nazywaią , przesyłany duszy na- 
śze sprawy, wrażenia czyli poruszenia; lecz 
fak Пе to dzjeie, nikt jeszcze niedoszedł. 
лай. — Te wyszukiwania i marzenia піс mnie 
nie obchodzą. Umiem 1733 od 1799 roku 
rozeznać wino, nadto zaftawiony dobrze 
ftot тесеу mi ukontentowania sprawuie y 
niżeli wy wszyscy „ mot Kochani Bracia! 
doznać możecie. Wyznać muszę , iż ic- 
ftem naypierwszym ; naypotrżebnieyszym » 
ale оға2 naykosztownieyszy nt Z zurysłow: 

Ceucie. — Nie wynos Пе rak bardzo ; Bracie 
Smaku! iaiefent w prawdzie Z wszy кісе 
zmysłow naybardziey ograniczony, ale zato 
naypewiićyszy. W źrok i Słuch , iakże йе 


7. LIPCA 1802. 


—— 


częfto mylą! Smak ma swoie zaszczyty w 
kuchni; lecz ia cokolwiek poymę, poymę 
mocos 

Wech — Uważam, że moje na samem KkoĄcH y 
jako mniey znaczący zmysł poftawić chce- 
cie. 4 tem wszyltkim ia także man swoie 
pańowanie chociaż tylko w nofie; iednak 
małe rządy są także dobre ‚ to wiadomo 
wszyftkim. Тут czasem odbieram częfto 
w moim ograniczeniu pomoc: tabaczka dra- 
źni moie włokna nosowe.—Lmdzie tak są do 
niey przyzwyczajeni, 12 woleliby fię raczey 
bez chleba obeyść , niżeli bez tego ziela. 
Piękna roża mnie tylko ѕатешц wydaie 

_ swoy przyiemny wyziew. 

ДР той. — Kochani Bracia! bądźcie zgodni ; 
nie czyńcie sobie, proszę , żadnych przy- 
mowek. Ја lubię zgodę. 

Słuch. — Ja także lubię o niey słyszeć. 

Czucie. — Mnie піс nie obchodzi. Zgoda, alba 
niezgóda „ іа iednako poymuię, 

Smak. — Nie, ia lubię zgodę. Ta przynofi 
spokoyrość , i zupa nie іеї przesoloną. 

Wzrok. — Związek człowieka z światem шт2у- 
тише Пе zawsze, Kochani Bracia! za pomo- 
cą naszą. Naypięknieyszy zachodzi porzą- 
dek w tym udzielaniu. Ciała, wilgoci, 
wyziewy, powietrze, światło, wszy Ко to 
potrzeba uważać iako narzędzia, przez któ- 
re człowiek z Światem społkuie. My zmy- 
sły iefteśny prawdziwemi gazecidrzami du- 
Szy. Му dofłarczamy zawsze nowych 
brzediniotoów, zawsze mowin. Prawda, że 
są niepewne , zwłaszcza kiedy zdaleka 
przychodzą. Częlto zdarzy mi Йе oszukać 
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ubliczność , a chociaż okulary zawdzieię , 
i mikroskopu użyję , nie mogę wszelako nic- 
omylnych donieść wiadomości. 

e. Nie mogę zaprzeczyć , żebym fię nie 
mylił. 

Czucie. — Со do mnie ieftem- w tem szczęśliw- 
szy. 

W: e Ja także. p Z 

Smak, — Przy ftole ieft moie. panowanie; tam 
iem, piię, i wszyftko idzie wesoło. 

Słuch. — Wiem, Коса Bracie Smaku! że 
ty iefteś między nami piącioma wyrodkiem. 
Obżarftwo 1 piiańftwo nie iedną iuż familią 
zniszczyło. | 

W rok, — Nie , Bracie Słuchu ! Smak ieft iedy- 
nem pośrednikiem ludzkich ufiłowań. Оп 
napędza ich do pracy, zachęca do zarobku , 
ażeby go zaspokoili. Onieft duszą przemy- 
słu. Bez niego cożby świat znaczył! po- 
trzeba więc niektóre słabości przebaczyć; 
procz tego ieft uftawicznie od żołądka drę- 
czony. 

Węch. — Ja mu także pomagam: iakże fię smak 
mzk „ kiedy 33 roku wino zapach wy- 

aie! 

Wtrok. — Szczęście człowieka nie zależy na 
rozmysłaniujnad zdatnościami , któremi nie- 
bo człowieczeńftwo obdarzyło; nie może 
żądać więcey fił ciała i duszy, nad zakres 
natury swojey i ftanu. Dla czegoż czło- 
wiek nie ma więcey zmysłow, pytaią Пе 
nieukontentowani i zgrzędy ? -— Niebaczni! 
nie dosycze dla was pięc Ścieszek , któremi 
możecie światło wprowadzić do ciemney 
komorki, gdzie dusza mieszka? Człowiek 
powinien z tego bydź kontent , czem go 
natura obdarzyła. Zmysły słuchu i wźro- 
ku, są, ieżeli wolno powiedzieć, naywfty- 
dliwsze i nayczyfłsze ; doftarczają duszy 
ukontentowania kunsztow , małarftwa i mu- 
gyki fnne trzy zmysły mogą bydź żyw- 
sze i pożądliwsze, lecz z wiekiem tępieią , 
i częfło dogorywaiącemu człowiekowi zo- 
ftawuią żal ich nadużycia. 

Czucie. — Namiętności , pokarm, trunek , łe- 
karftwa, spokoyność , poruszenie, powie- 
trze, zimno i nałogi nadzwyczaynie na 
nas zmysły działają. To wszytko po- 
twierdza zależność ciała od świata; rownie 
filozof iak proftak cznie, że ina coś w so- 
bie, со mu rozkazywać powinno, lecz 
nie chce albo nie wie iak go nazwać. W 
zamęcie namietności i żadz odzywa fię za- 
wsze iakieś w nim światło, przypomina- 


iąc mu iego wykroczenia, lubo częftokroć 
nadaremnie. 

Słuch. — Takim ieft człowiek ! zawsze niekon- 
tent, zawsze w walce , aż do Śmierci. Jak- 
że w smutnych okolicznościach woyny 
wzdychano do pokoiu! Teraz gdy ieft po- 
Коу nowe naftąpiły umartwienia : oto win- 

gonice wymarzty, handel ścieśuiony , nie- 
spokayność względem wynadgrodzeń, dro- 
gosc żywności, nakoniec niepociesz"e no- 
winy zgazet. Lord H .wkesbury wyznał 
d. 13 Maia w parlamencie, że w terazniey- 
szych okoiicznościach pokoy zawsze ieft 
niepewny ; lecz ta niepewność nie mogła 
bydż przeszkodą do zawirci: traktatu z 
Francyą. Lord kanclerz oświadczył w 
wyższey izbie: pokoy ten nieiet pewny, 
ale roztropnośc wskazała go zawrzyc. — 
Wypadki z handlowych rachinkow w An- 
glii nie тпіеу są wi:żne. W roku 1792 
wywieziono z Anglii osadowych płodów 
za 19 mill. f.szt. a w roku 1901 z229 nill. 
921,090 f. szt. W roku 1-95 wywoz an- 
gielskich rękodzieł wynosił 13 mill, a w 
1301 roku 24 mill. Ё szt. — W roku 1792 
hczba zatrudnionych handlem okretow wy- 
nosiła 16,000, a w I30L1 roku 15.793. — 
W roku 1792 liczba mivtkow użytych do 
tego handlu wynosiła 121,425,-a w 1301 
roku 143,003. — Wszy ftko to inne narody 
musiały Anglii opłacac. Jak zaś ieit boga- 
ty narod, iiak wielkie zaufanie pokłada w 
iego dobrym ftaniei ftałości rządu, dowo- 
dem ielt oftatnia pożyczka 24 mill. którą 
wielki kanclerz skarbowy w momencie ze- 
brał i na to bardzo małą prowizyą, bo po 4 
od fta. — Jeszcze ieden dowod wielkości 
Anglii: z rozporządzenia parlamentu zatru- 
dniano Пе przeszło od roku obrachunkiem 
ludności. Podług autentycznych wiec lift , 
wynofi teraz ludność Anglii 9 mill. 543, 
573 dusz, Szkocyi I mill. 700,000 ,a fr- 
landyi 4 mill. Zaczem ma wsamcy Euro- 
pie procz osad Т mill. dusz ludności. W 
Anglii powiększyła fie ludnośc wczafie 
woyny, gdy zato w innych narodach w 
woynie będących “znacznie lie zmnieyszy- 
ła. — Tak świetny {ап Anglii, musi ko- 
niecznie w innych narodach zazdrość s-=ra- 
wiać , ponieważ W. Brytania kosztem re- 
sty świata do tey wielkości doszła. 

Wzrok. — Widzę ztego wszyftkiego , co ty, 
Kochany Bracie! mowisz, że powszechny 
pokoy nie przyniosł pożądaney szczęśli- 
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wości Światu. Przeziębnienie wina i dro- — Jęczmienia - = = = — 14 — 17. 
gość żywności każą Пе ieszcze smutniey- — Owsa - - - - — — 12 — 14. 
| szych obawiac skutkow. Dla tego łącznie — Groch - - - - — — 2— 25» 
_ zalecny nasze mu ochoczemu bratu — — Kafzyiaglaney - - — — 30 — 48: 
Snakowi, ażeby : miernie używał wina i W Wiedniu 4.26. Czerwca. 
© miezbytkował wtym przeziębłym artyku- Меса wynofząca 15 nafzych garcy: 
| le; powtore, ażeby niezbytkował w рот  — Pfzenicy - - - zł. pol. 18 do 27. 
traw :ch , i kontentował йе rosołem, sztuką — Zyta - - - - — — 16 — 21. 
mięsa i cokolwiek do tego; potrzecie na-  — Jęczmienia - - - — — I! — 13, 
koniec , ażeby czasami gasił swoie pragnie- — OÓwsa - - - -— — 6— 9, 
nie zdrolową wodą, poki znowu dobry u- W Brynie d. 25. Czerwca. 
rodzay wina nie naftąpi. s Меса Pfzenicy - - - - zł.pol. 21 do 25 
Na тоу nauce zakończeny nasze zgroma- — Zyta - - - - - — — 18 — 21. 
dzanie 1 rozeydzieny fie. — ]р йад - - -—— 13 — 15: 
Smak! - Jakto! Nieba! Ziemio! mnie ograni- — Owsa - - - -—— 8 — 10. 
czać! ya — Prosa = - = - — — Isi Ibis 
Иза sey. — Jużeśmy wyrzekli , tak bydź mu- W Gdańsku d. 19. Czerwca. - 
| —si. Odchodziemy. Szefel czyli pół korca паЃгеро w monecie 
i — = ~ pruskiey : . 
СЕМА ZBOZ — Pfzenica - - zł. pol. 134 do 184» 
Na targu w Krakowie d. 6. Lipca 1802. ЕЈ ГРАД єє dak = 2 = 51 
Korzec Pszenicy - - zł.pol. 24 do 23. — Owies - - —— 4;— 5 
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Znayduie fie tu pewny człowiek umocowany od właściciełow do sprzedania w dobrym 

anie będucych Domow tu w Krakowie, iako też na Przedmieściach, wraz z ogrodami, tudzież 

„znacznych dobr w Sandomierskim Cyrkule. _ Ktoby sobie życzył z pomienionych Domow lub 
Dobr co nabydź , może йе w Kantorze Gazety Krakowskiey dowiedzieć o iego mieszkaniu. 


С. K. sądy szlacheckie Lubelskie Gallicyi zachodniey oznaymuą tym Edyktem утс 
Xied:u Marcinowi Szeptyckiemu, tudcież , sukcefjorom Michała i апа Szeptychtch , 
te Ur. rief ерігі, wsądow tych w sprawie zapłacenia summy 4203 zł. pol. 14 87- 
żałobę nauich podał, i pomoc sądu ile sprawiedliwość wymaga dopraszał się. 

, Gdo саў sądy te nie mac wiadomości gdzie oni zofiaią, lub czy wcale w С. K. kra- 
tach dciedeicznoch zna.duią się, śm patrona tuteyfzego Ur. Zarańskiego z ich fzkodą % 
|2280 korsten zażępcą pojłasowiły, z ktorym proces ten podług ordynacyt sądowey rozpocz- 
"WP sie i utnnczon, zojłanie; oni przeto Edyktem ninieyfzym tym koncem upominaią stę, 
sie przyzwoitym to е} w до dniach fami się fiawśli, albo зеге takie matą 


к 
| W. wea ma 
prawa сого dowody, te сађерсу wyznaczonemu wczesnie przestali, albo nakoniec in- 


Wi Patona obrali, tego sadom ty wymienili, i podług przepifu tych srzódków pra- 
mise, ll, które do ubrony fivey [prawy za nayskuteczniev/ze osądzą, gdvż inaczey 
ое а 


BEE uiedopoduość z zaniedbania wynikaiącą pod'ug opiewu С. K. praw samiby sobie 
(Pr<żptsac by winni. Dan w Lublinie dnia 23. Marca 1802. 


Gołaszewski. 
| Purtscher. 
| Grufzecki. Е. 
| Z Rady С. К. Sądów Szlacheckich Lubelskich Galicyi Zachodniey 
| CER Sahaneck. 


ПНА ti szlacheckie Labelskie Gallicyi zachodniey , oznaymuią tym Edykten Jo. 

li Emil ГЛ M. ciu Sapieha , Karolinie Sołtykowy , Annie Potoekiey , Maryannie Puzyninie , 

s A ГУ, Eiskiey iako sukceflorom zmarłey Anny Xiężny Jabłonowskiey ‚ Że Franciszek 

р » U sadow tych w sprawie zapłacenia summy 12000 fp. żałobę na nich podał, i о 
oc „Sądu ile sprawiedliwość wymaga dopraszał się. 


| 
| dy zaś sądy te nie maiąc wiadomości gdzie oni zoftaią lub czy w cale w С. К. kra- 
! 
I 
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iach dziedziczuych zanayduią Пе im patrona tuteyszego Ur. Fiedorowicza z ich szkodą i ich 
kosztem zaftępcą poftanowiły , zktórym proces ten podług ordynacyi sądowey rozpocznie 
йе, і ukonczony zoftanie ; oni przeto Edyktem ninieyszym tym końcem upominają Пе: aże- 
by w czasie przyzwoltym to ieff: w 90 dniach excypowały, albo ieżeli iakie maią prawa 
swego dowody „te zajiępcy wyznaczonemu wcześnie przesłały albo na koniec innego pa- 
trona obrały , tego sądom tym wynmieniły , i podług przepisu tych sródkow prawa używa- 
ły, które. do obrony swey sprawy za nayskutecznieysze osądzą, gdyż inaczey wszelką nie- 
боройпоѕс z zaniedbania wynikaiącą podług opiewu С. K. praw, sawiby sobie przypisać 
byli winni. Dan w Lublinie dnia 15 Marca 1802 roku. А 

Gołafzewskz, 

Brożowski. 

Münch. 

Z Rady С. K. Sąddw Szlacheckich Lublskich Gat- Zachod, 
Р Sahaneck. 

С. К, Sady Szlacheckie Lubelskie Galicyi zachednicy, ozaaymuiy tym Edyktem 
Sukcessorom «Anny Xiężny Jabtonowski , iako to Xciu Franciszkowi Sapieha. Karoli 
nie Sołtykowy, Annie lotockiey, Maryannie Puzyninio, i Emili Jelski. że Xiady 
Franciszek Lisowski u Sadow tych , w sprawie e zapłacenia sutmiry 80006 zf. poł. с. $. с. 
żatobę na nich podaż i o pomoc sądu, ile sprawiedliwosc шутера dopras:tt sie, 

Gdy zas Sądy to, пістаіас wiadomosci, gdzie oni zostaią lud czy исиѓс С К, 
Araiach dziedzicznych znayduią się „ im patrona tutevsiegu Ur, ficdorcwicza, z ich 
szkodą і ich kosztom zastępcą postanowity, z ktorym рғосејз ten poctug ordynacyi SiĘ 
dowcy rozpocznie się, i ukohezony zestanie ; onè przeto kdyktem ninieyszym tym 
końcem upominaią się, ażeby w czasie przyzwoitym , to iest: w go dniach samisię sta. 
wili, albo ieżeli iakie maia prawa swoga aowody, te 1astępcy wyżnaczonemu wczesnie 
przesłali, albo nakoniec inncgo patrona obrali, tego sądom tym wymienili, i poatug 
przepisu tych srzodkow prawa używadi , Кого do obrony swey sprauy 2а nay:knircz. 
nieysze osądzą; gdyż inaczcy wszelką niedogodnrosc z zaniedbania wyniksiąca poaług 
орісши C, K. Fraw samiby sobie przypisać ò) li winni, 

Dan w Lublinie dnia 15 Marca 1803. 

Gołafzewski. 
Friedenthal, 


Міипсћ. 
ZRady С. К. Sądów Szlacheckich La кй Zachod. 
uhancch. 

Magijtrat С. К. Stołecznego Miafia Krakowa ninieyszemi do wiadomości podaie, iż 
trzy domofiwa w агуйусе Retoryka zwaney leżące, w sekcyś TEI Nomerami konskryp- 
cyynemi 150, Ар? * 158 oznaczone, prawem propinacyi opatrzone, a do тау zmarłego 
Franciszka Lóflera należące, przez publiczną ticytacyą dnta 14 Lipcar.t. о godzinie ТО 
prze dpałudniowey zaczyzzażąc od waloru wywołać fig maiącegó, їо Те} domu pod Nrem 
150 zł.ryń. 200, domu pod Nrem 157 zł.ryń. 500, a domu pod Nrem 153 zł. ryń. 300) 
w tuteyszym sądzie, za gotowe pieniądze ztym warunkiem, iż czynsz ziemny coroczny 
zawsze domaljy Lilfierowskiey wypłacony bydź ma, sprzedawane będą. 

Życzący sobie przeto nabyć tych domow w ogole, albo kioregokolwiek w szczególno+ 
ści, maią lie Ча wzwyż wzmiankowanym czasie, i miejscu zmaydować, 4 

Dan w Krakowie й. 12. Czerwca 1902 roku, 
, Gellinek. 
ichocki. 


Hirschberg. 
my zd 2 Rady Magifiratu С. К. Stofecznego Майа Krak. 


Kozłowski sekretarze 


(Przy tey Gazecie znayduie fig drugi dodatck.) . 
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DODATEK DRUGI 
DO Nru. 54. 


GAZETY KRAKOWSKIEY 


W Krakowie dnia 7. Lipca1802. 


aeee YW " | 
—_—= а р расан z nh 


4 DONIESIENIA. 


Dnia 15 Lipca r.b dobra kameralne Karwin wcyrkule Krakowskim, Zwolin w ` 
cyrkule Radzyńskim i Winiary Zagoyskie w cyrkule Kieleckim na trzy po sobie пајћери- 
łące lata od dnia 24 Czerwca 1302 do tegoż dnia 1305 w С. К. kancelaryi dóbr kameral- 
nych adminifiracyż Krakowskiey o godzinie gtey zrana przez publiczną licytacyą naywięcey 
ofiaruiącemu w dzierżawę puszczone będą. Każdy przeto do dzierżawy cheć maiący przed 
ticytacyą vadtum 10 procentowe z ceny fiskalney złożyć powinien, a o obowiązkach kon- 
traktowych w każdym czafie w С. К. kancelaryi admiufiracyi dobr kammeralnych przeko- 
nac fig może, Cena fiskalna. 

z Karwina > с 2 . туп. 3531. 

z Zwolinia с с . с гуп. 7000. 
„ 2 Winiar zagoyskich о Р ryń. 1008. 
Dan w Krakowie dnia т. Lipca 1802. 


de Seydelly sekretarz. 
Mag:firat С. К. Miafta Stołecznego Krakowa ninieyszemi obwieszcza: iż powierzch- 


mia a dei D РЕ Zublowskich własna na Piasku pod Nrem 253 Јоідса, рой którą 
grunt ; teji P. огеју Moracy dziedziczny, sądownie na 98 zł.ryń. oszacowana w dniu 
14 Lipca r.b. o godzinte 10 zrana przez publiczną licytacyą więcey podaiącemu za goto- 
we pieniądze sprzedana będzie. 
Ж 7273су zatem mający iakowe do teyże powierzchni domu czyli to prawem dziedzi- 
соо ШВ? akowego ditugu pretensye , ninieyszemi zapozywaią ЛЕ, ażeby waniu przerze- 
wa any 7, TPA SWOIE liquidowali, gdyż tnaczey ро upłynieniu tego żadnego więcey , pra- 
о Теў powierzchni апі kupca iey rościć sobie nig będą mogli. "e. үе 
иг warunki sprzedarży wtuteyszey regifiraturze każdemu przeyżrzeć dòtwa. 
rakowzie й. 9 Czerwca 1802. РР Е 
Ў. Gellinek. ka 
W. Lickocki. s 
Т. Krzyżanowski. 


° Z Rady Magiftratu С. K. Stołecznego Miafta Krakowa. 
Magi Hohn. ; „ad 
na rządanie шр аЛа С. K. Stołecznego Krakowa da pawszechney podaie wiadomości „iż 


pozofiały, wyl 0row Sandorskich dom po ś.p. Janis i Reginie Sandorskich matżonkach 
żar czynszu detale ПІ. pod Nrem 58 fioiący a urzędownie odtrąciwszy w przod cig- 
ną licytacya w Mego do 198 zł. ryń. 40 kr. czyfłego waloru oszacewany przez publice 
na tu iw Ratuszu 2 daiącemu za gotowe pieniądze dnia 12 Lipca ғ. b. o godzinie 10 zra- 
Przedawany będzie. Д 

Wszyscy zaty wierzyciele którzyby żakowe pretensye do wzujż wyrażonego domu 


ezyli te prawem długu czyli też zdziedzictwa wynikaiące mieli, aby- prawa im służ ące 
rownie na naznaczonym czasie і тіеузсь okazali zapozywaią się, gdyż inaczey wzwyż 
nacnaczony termin uchybiwszy więcey żadnego prawa ant do nabywcy tego domu, ani też 


do domu sprzedanego mieć niebędą mogli. Dan w Krakowie d. 3. Czerwca 1801. 
J. Gellmek. 


W. Lichocki. 
T. Krzyżanowski. 


2 Rady Magifiratu C. K. Miasta Stołecz: Krakowa. 


Hohn. 

Magifirat С. K. Stołecznego Minfia Krakowa wszyfikim komu о tym wiedzieć należy 
wiadomo czyni, pierwszą część kamienicy Maryarny Michalczewski dziedciczney sądow- 
nie 2239 ryn. kr. 224 oszacowaną to ief Kamienicy’ Zakulskich zwaney w Grodzkiey ulicy 
pod Nrem: 38 ftoiącey całą dolną czes“ pod pierwszym piętrem znaydniącą fie, drugie pig- 
tro, pierwszą piwnicę pod Jiancyą tylną „ і ро! poddasza nad izbą tylną , na ieftancyą JX. 
Krzysztofa Boiarskiego przez publiczną licytacyą dmia от Lipca r.b. o godzinie 10 z rana 
pod nafiępwiącemi kondycyami sprzedaną więcey podaiącemu za gotowe pieniądze będzie. — 
Tè każdy kupwiący to część szacunku za wadium Kommifyi licytuiącey złożyć ma.—Reszię 
zaś summy wylicytowaney odtrąciwszy widerkaufjy na tey kamienicy znayduiące fie w ciągu 
dni 14 do depozytu tuteyszego Magifirata pod surowością prawa ztożyć obowiązanym bg- 
dzie.—Wszyscy zatym wierzyciele zapisowi, którzyby ma tey polowie kamienicy iakie 
pretensye mieć mogli ninieyszemi zapozywaią fię ażeby nieczekaiąc osobnych przypozwow, 
w dniu przerzeczonym prawa swoie wykazali, inaczey do wzmiankowaney połowy kamie- 
nicy ani do iey kupiciela więcey takowych pretensyi reścić nie będą sobie mogli. 

Dań 18 Czerwca 1802. 
ў. Gellinek. 
Tomasz Krzyżanowski. 
„An. Jos. Feisteniantel. 
Z Rady Magistratu C. Қ. Miasta Stołecznego Krakowa. 
Honn. 

С. K. Sądy Szlacheckie Krakowskie Gallicyi Zuchodniey wiadomo czynią tym Бахет 
Panu Fran: Dztalinskiemu ze Franc: Xawery Paciorkowski u Sydow tych o zniszczenie kon- 
traktu kupna i przedaży dóbr Gniewofzowa zpreylegiościami — żatobę na niego podał, i 
о pomoc Sądu, ile sprawiedliwość wymaga doprascal fie. 

Gdy zaf sądy te nie maiąc wiadomości, gdzie on zofłaie, lub czę w cale w C. К. 
pańfiwach dziedzicznych znaydwie się. onemat adwokata tute frego Walentego Ostaw- 
skiego, z iego fekodą і 150 kofztem zajłepcą pojianowiły, z którym proces ten fiosownie 
do przepisu ufiawy jądowey rozpeczmie się, т ukończony będzie; оп przeto Edyktem ni- 
mieyfzym tym koncem upomina się, ażeby w przeciągu 93 dni sam Jlanął „ albo ieżeli takie 
tma prawa fwego dowody, te zafiępcy wyznaczonemu wccesnie przesłał ‚ albo nakoniec 
перо sobie patrona obrał , tego sądom tuteyfzym wymienił , i podług przepisu tych środ- 
ków prawa używał, które do fwey obrony za nayskutecznie [ze osądzi, gdyż w przeci- 
wnym razie wfzelką niedogodność z zaniedbania wyniknąć mogącą, samaby sobie podług 

opiewuC. K. praw przypisać był winien. 
Pod wiebytność JW. Prezesa, 

. Е. Kraujs. 

ozef de Cronenfels. 

Brzvrad. » 
Z Rady С. К. Sądów Szlacheckich Krakówskich Galicyi Zachódnicy. 
W Krakowie dnia 5. Czerwca 1802. 
Elsner. 

С. К. Sądy szlacheckie Lubelskie Galicyi Zachodniey oznaymuia tym Edyktem sukces 
sorom zmarłey Anny Xżny Jabłonowskiey iako to: Franciszkowi Xciu Sapieha, Karolinie 
Sołtykowy , Annie Potockiey, Maryannie Puzyninie i Emilii Jelskiey , że jmć Xiądz Franci- 
szek Lisowski, u Sądow tych 'w sprawie zapłacenia sammy 6000 zł. poł c. s. c. żałobę na 
nich podał , i o pomoc Sądu ile sprawiedliwość wymaga dopraszał йе. 

Gdy zaś Sądy te nie maiąc wiadomości, gdzie oni zoftaią, lub czy w cale w. С. К. 


kraiach dziedzie 


ich znych znayduią бе, im patrona tuteyszego Ur. Fiederowicza z ich szkodą i 
1 


sosztem zaftępcą poftanowiły, z ktorym proces ten podług ordynacyi sądowey rozpocznie 
ię і ukoficzony zoftanie , oni przeto Ее вг imi а. бе ażeby w 
czufie przyzwoitym to ieft: w ciągu go dni odwod podali, albo jeżeli małą iakie prawa swego 
dowody, te zaltępcy wyznaczonemu wcześnie przesłali , albo nakoniec innego patrona obrali, 
tego Sadom tym wymienili podług przepisu tych Środkow prawa używali , ktore do obrony 
swey sprawy za nayskutecznieysze osądzą , gdyż inaczey wszelką niedogodność z zaniedba- 
nia wynikającą podług opiewa C. K. praw samiby sobie przypisac byli winni. 
Dan w Lublinie d. rg. Marca 1902. 

Goiąfzewski. 

W rabetz. 


Miinch. 


2 Radz С. К. sądow Szlacheckich Lubelskie Galicyi Zachodniey 
GZ Dofienberg. 

«Me Sduly szlacheckie Lubelskie Galicyi zachodniey, oznaymuią tym Edyktem JW. 
tremu hrabi Branickiemu małloletnego Wiadystawa Branickiego oyca, że Woyciech 
owomeyski u sądow tych w sprawie zapłacenia summy 3033 zł. pol. 1o gr. żałobę na 
mch podał, i o pomoc sądu, ile sprawiedliwość wymaga iopraszał się. 

‚Сау zaś sądy te nie табас wiadomości gdzie oni з0ђаід lubczy wcale w С. К. kra- 
zach dziedzicznych znayduią się im patrona tuteyszego Ur. Chylitskiego, z ich szkodą ? 
żch „kosztem zafiępcą роја «owity , z ktorym proces ten podług ordynacyi sądowey rozpo- 
cznie sie: i ukończony zofłanie; oni przeto Edyktem ninieyszym tym końcem upominaią się: 
ażeby wczasie przyzwoitym to ieft: ш до dniach sami się stawili, albo ieżelś iakie maig 
prawa swego dowody, te zafliępcy wyznaczonemu wcześnie przesłali, albo nakoniec inme- 
go patrona obrali, tego sądom tym wymienili i podług przepisu tych śrzodkow prawa 
używali, które do obroney swty sprawy za nayskutecznieysze osądzą , gdyż inaczey wfzel- 
ką niedogodność z zaniedbania wynikaiącą podług opiewu C. K. praw , samby sobie przy- 
pisać byli winni. Dan w Lublinie dnia 16. Marca 1802. 

Gotafzewski, 

Grufzecki, 

Münch. 


Ха v 


Z Rady C. K. Sąd: Szlach: ka Galicyż Zachodniey. 
ahaneck. 

С. К sądy szlacheckie Luhelskie Galicyi zachodnięy oznaymuią tym Edyktem 
Śuksessorom zmarłey лпу Xiężney Jatłonowskiey iako to: Franciszkowi Xciu Sapiecha, 
Karolinie $-trysowy, {апе Potockicy, Maryannie Puzyninie i Emilii Jelskicy, łe 
Јтс Xiąiz Franciszek Lisowski u sądów tych w sprawie zaopłaczenia summy 6000 zè, 
poł. c.s,c żałobę na nich podał i оротос sądu ile spruwiediiwosć wymaga dopriszaż 
siç, 

, , Gdy zaù sądy te nie maiąc wiadomosci gdzie oni zostaia lub czy wcale w C. K, 
dziedzicznych kroiach znuyduią się. im patrona tuteyszego Ur. Kiederowicza zich szko- 
da 2 ieh kosztem postanowiły , z którym process ten podług ordynacyi sądowey rozpo: 
Салі się, i ukończony zostanie ; oni przeto Edyktcm ninieyszym tym końcem upo: 
manaią się azchy w czasie przyzwoitem to iest w до dni ercypowali, alba ieżcli jakie 
тага prawa ; 


А wego dowady, te zastępcy wyznaczoneriu wczesnie przesłali, albo na- 
drazka 89 patrona obrali, tego sądom tym wymienili , i podług przepisu tych 
a e 


das Prawa używali, które do obrony swey sprawcy za narskutecznieysze osa. 
к^ i gdyż inaczey wszelką niedogodnosc z zaniedbania wynikaiącą podług орівши С. 
e aw samiby sobie przypisać byli winni, Dan w Lublinie d. 15. Marca 1802. 


Gołaszewski, 
HW rabetz, 
rożowski. і e Р 
Z Rady С. К, sądów szlacheckich Lubelskich Galicyi Zachodniey. 
C. K. na Doflenberg. 


szlacheckie Lubelskie Galicyi zachodniey oznaymuią tym Edyktem 
JW, Fryderykowi Adolfowi Hrabi de Kalkrcuth, że JW, Władystaw Hrabia Branicki 


w asrystencyi Оуса swego Xawerego Hrabi Branickiego u Sydow tych w sprawie ө 
100,000 zł. poł, с. у.с. żałobę na nicgo podali i o pomoc Sądu, ile spruwiedliwość wy- 
maga dopraszali się. 

Gdy zas sądy te nie miiąc wiadomosci czy wcale w C. K. kraiach dziedzicznych 
znayduie się, iemu Patrona tutcyszego W, Reynbergera z iego szkudą i iego kosztem 
zastępcą postanowiły, z którym proces ten podług ordynacyt sądewey rozpocznie się i 
ukouczony zostanie; on przete Edyktem ninieyszym tym soncem upomina się, ażeby w 
czasie przyzwoitym to iest: w до dniach sam się stawi, also ieżeli iakie ma prawa 
swego dowody, te zastępcy wyznaczeaemu wczesnie przestał, albo nakoniec innego 
patrona obrat „tego sądom tym wymienił i podług przepisu tych srodkow prawa używał, 
które, do obrony swey sprawy za nayskutecznieysze osądzi ; gdyż inaczcy wszelką nie 
dogodnośsć z zaniedbania wynikaiącą podług opiawu C. К. praw samby sobie, przypisać 


byt winien. 
Gołafzewski. 
Grujzecki, 
Münch. 


Z Rady C.K. Sądów Szlach. Lubelskich Galicyi Zachod. 
Dnia 17. Lutego 1802. 
Sahaneck. 

С. K. Sady szlacheckie Lubelskie Galicyi Zachodnicy oznaymuię tym Edyktem 
Janowi Wólf, ze Anna ż Chrząnowskioh гуска u $ąaow tych w sprawie skassowania 
ceszyi dnia 25 Lutego 1790 zcznancy zetobę na niego podała , i o pomoc sądu ilo 
sprawiedliwosc wymaga dopraszutn się. М 

Gdy zaś sądy te піс maiąc wiadomosci , gdzie оп zostaie lub czy wcale ш С. K, 
Kraiach dziedzicznych znayduie się, iemu patrona tuteyszego Ur. Hikenszmida, z ie: 
go szkodą i iego kosztem zastępcą postanowiły, z ktorym proces ten podług ordynacyt 
sądowey rozpocznie sic i ukończony zostanie; on przeto Edyktem niuicyszym гут kon- 
cem upomina się: ażeby w czasie przyzwoitym to iest: w eiągu go dni ezcypcwał albo 
żeżeli ma prawa swego dowody , te zastępcy wyznaczdnemu wczesnie priestaż , albe 
nakonieće innego patrona obrał , tego sądom tym wymienit , į pedług przepisu tych 
środkow prawa używał , ktore do obrony swcy surawy za nayskutecznicj sze osądziż 
gdyż inaczey wszelką niedogenosc z zaniedbania wsnikaiącą, padług opiewa С. К. Praw, 
samby sobie przypisoć był winien, Dan w Lublinie d. 26, Marca 1804, 

Gotafzewski. 
Purtscher, 
Miinch. 
Z Rady С. К. Sądow Sctachec. Lubelskie Galicyi Zachod:. 
Sahaneck. 

С. К. Sady szlacheckie Lubelskie Galicyi Zachodniey oznaymuią tym Edyktem 
Ur. Jozejowi Szydłowskiemu, że Ur Jozef Suski, u Sądow tych w sprawie zapłacenia 
summy 550 czer, zł. с.5.с. Żułobę na niego podał i © pomoc Sądu ile sprawiedliwosc 
wymaga dopraszał się, 

Gdy zas Sądy te, nie maiąc wiadomosci gdzie on zostuie , lub czy woale w © К. 
Kraiach dziedzicznych znayduie się, iernu patrona tuteyszag» Ur. Konopkę , z iego 
szkodą i iego kosztem zastępcą postanowiły,z którym procefs ten podług ordynacyi są 
dowey rozpocknie się i ukończony zostaie; on przeto Edyktem niniey szym tym koncem 
upomina się: ażeby w czasie przyzwoitym to iest: w go dniach sam się stawił , albo 
ieżeli iakie ma prawa swego dowody, te zastępcy wyznaczonemu wczesnie przesłał , al 
bo nakoniec innego patrena obrat. tego sadom tym wy тіепіё, i podług przepisu tych 
srzodków prawa używał, które do obrony swey sprawy za nayskutecz'ieysze osądzi; 
gdyż inaczey wszolką niedogodnosć z zaniedbania wynikaiącą pedług opiewa С. К, Fraw, 
samby sobie, przypisać był winien. Dan W Lublinie d, 23 Marca 18:2, 

Gołoszewski. 
Gruszaoki, 
Münch, 


Ех Confilio C. R. Fori Nobilium Lublinenfis Galicie Occidentalis, 
Sahaneck. 


